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Siemianowice widzę piękne, zasobne
 i radosne! - wstęp
„Były tu ślady wcześniejsze od stóp

W powietrzu szczątki bitych dróg

Zerwane echo tamtych ptaków.

Były tu wiry w zmowie rzek

Nie znaczone sploty głębin

Głośno łamiące swoje wody

Były tu próby rozmów ryb

Którym co roku nad głowami

Zamarza niebo grząskich fal”

Czesław Ślezak

Panie Prezydencie – chciałabym napisać o Siemianowicach „Jutra”, a jutro Siemianowic widzę piękne, zasobne i radosne!

Wielką Pan przyjął odpowiedzialność zostając prezydentem miasta.


Kochając je, pragnąłby Pan wszystkiemu sprostać. Tymczasem przypadła Panu najtrudniejsza z dotychczasowych kadencja, bo w czasie, kiedy Siemianowice znajdowały się w wyjątkowo krytycznej sytuacji.

Nie chcę wracać do minionych problemów, które Pan bardzo umiejętnie i z taktem pokonał.


Patrzę i wierzę w przyszłość.

Natomiast jeśli nie miałby Pan nic przeciwko temu – chciałabym porozmawiać króciutko ze wszystkimi Naczelnikami Wydziałów Urzędu, żeby dać obraz miasta, aby ukazać jego szanse dobrego jutra.


Jeśli obraz miasta to nie zabraknie też spraw siemianowickich rzemieślników 
i rolników – bo na ich bazie miasto się rodziło.


To dobre „jutro” zależy od każdego z nas, od naszego pozytywnego i aktywnego nastawienia, tworzenia dobra i piękna – a dobrobyt i szczęście choć pomalutku będą do nas wracać. Musimy mieć jednak tego świadomość, chęć i wiarę we własne możliwości.








Maria Sokołowa

Pan Prezydent nie mając czasu, bo wyjeżdżał właśnie do Warszawy po odbiór nagrody „Fair Play” (uczciwej gry z zasadami) przekazał mi ustne upoważnienie do rozmów z Naczelnikami Urzędu Miasta.
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